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C^.iy ogłoszeń:
Cała strona 200 zł, ■/„ strony 100 zł, 
*/4 strony 60 zł, 1 ,.'8 strony 35 zł, 

7,c strony 20 zł.
Ogłoszenie zwykłe za 1 mm. 30 gr, 
w tekście 40 gr, przed tekstem 60 gr. 
Kolumny ogłoszeń zwykłych składają 
się z trzech szpalt Przy miesięcznym 
względnie dłuższym ogłoszeniu zna-
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Własne oddziały redakcyjne na całym 
Podhalu.

Redaktor naczelny przyjmuje codzien­
nie od godziny 4 — 5 po południu. 

Rękopisów Redakcja nie zwraca

PRENUMERATA :
Miejscowa miesięcznie wraz z dostar­
czeniem do domu 80 gr. Zamiejscowa 
miesięcznie 1 zł. Wpłacać na konto 

czekowe Administracji. 

# Godziny urzędowe Redakcji: 
od 8 — 11 przedpoł. i od 4 — 5 popoł.

Konto czekowe P. K. O. Nr 409.090.
Adr.: Dunajewskiego 12 Tel. nr. 75

SZCZAWNIC Jedno z najpiękniejszych w Polsce 
zdrojowisk

o klimacie podalpejskim — bez wiatrów, posiada szczawy alkaliczno-słono- 
wapienne, nowożytne Inhalatorium z komorami pneumatycznymi, jedynymi w Polsce dla leczenia astmy i dróg oddechowych.
Zakład Wodoleczniczy, łazienki mineralne i rzeczne w Dunajcu w Pieninach. Sezon letni od 1 maja do 1 października. Informacje 

w Biurach podróży- i na miejscu.

Wybory do Rady Miejskiej
W Nowym Sączu.

Pan Wojewoda Krakowski Dr. Józef Tymiński 
wyznaczył wybory do Rady Miejskiej w Nowym 

Sączu na dzień 21-go maja br.

CZUJNI, GOTOWI!!

Zdjęcie przedstawia punkt obserwacji obrony przeciwlotniczej.

Samopomoc w rolnictwie na wypadek
mobilizacji i wojny.

Z dniem 11. kwietnia b. r. weszło I rolnej na wypadek wojny, mobilizacji 
w życie rozporządzenie ministra rolnic- | lub innej potrzeby obronnej kraju, uzna- 
wa i reform rolnych o samopomocy j nej przez Radę Ministrów. Rozporządze-

I nie to zostało wydane w porozumieniu 
z ministrami spraw wojskowych, spraw 
wewnętrznych i skarbu.

Wojna współczesna wymaga jed­
nolitego wysiłku ze strony całego spow 
łeczeństwa i oddania wszelkich środków 
do dyspozycji obrony kraju. Szczególnie 
doniosła rola przypada rolnictwu, które­
go zadaniem będzie zapewnienie, apro­
wizacji dla walczącej armii i ludności 
cywilnej oraz niektórych surowców prze, 
myślowych. Doświadczenie uczy, iż kon- 
sumeja podczas wojny rośnie,, natomiast 
produkcja ro'na spada. Przyczyną spadku 
produkcji jest nie tylko wyniszczenie 
części kraju przez działania wojenne 
oraz niemożność gospodarowania na te­
renach zajętych przez linie frontowe, 
W znacznie większym stopniu przyczynia 
się do obniżenia produkcji dezorganizacja 
warsztatów rolniczych w całym kraju 
na skutek masowego powołania rezerwi­
stów do wojska. Ma to nie tylko bez­
pośrednie znaczenie w zakresie ograni, 
czenia produkcji, ale również przyczynia 
się do zmniejszenia sprawności bojowej 
żołnierzy, którzy wiedzą, że ich gospo­
darstwa znajdują się w ruinie, że nie 
ma kto uprawiać ich ziemi, że rodziny 
cierpią biedę. W czasie wojennym ceny 
rolne wzrastają i właściciele gospodarstw 
dostatecznie uprawionych odnoszą zyski 
większe niż w czasie pokojowym. Stwarza 
to tym większą dysproporcję pomiędzy 
sytuacją rodzin powołanych na front 
żołnierzy i rodzin tych, którzy zostali 
w domu. Rzecz jasna, iż.taka dyspropor. 
cja nie wpływa dodatnio na poczucie 
moralne armii, składającej się w prze­
ważnej części z rolników.

Zarówno wzgląd na utrzymanie 
niezakłóconego biegu w okresie wojny 
czy mobiilzacji, jak i w innych wypad­
kach, kiedy wszystkie siły społeczne za­
angażowane są w obronie Państwa, jak 
wzgląd na sytuację gospodarczą rodzinę
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powołanych do wojska rolników nakazuje 
zorganizowanie samopomocy zespołowej 
w rolnictwie, zapewniającej równomierną 
uprawę wszystkich gospodarstw i utrzy- 
manie ciągłości produkcji.

Rozporządzenie opiera się na;ustawie 
o powszechnym obowiązku świadczeń 
rzeczowych na wypadek wojny i mobi­
lizacji.

Samopomoc rolna obejmuje obo­
wiązek okazywania wzajemnej pomocy 
przez wzajemne świadczenia w formie 
robocizny’oraz użyczania sprzężaju, środ­
ków transportowych, uprzęży, narzędzi 
i maszyn rolniczych. Ponad to wzajemna 
pomoc polega na wspólnym dokonywa­
niu uprawy, siewu, pielęgnacji, zbiorów, 
omłotów oraz zabezpieczenia i przewozu 
plonów i produktów gospodarstw wiej­
skich. W zasadzie samopomoc rolna 
opiera się na wzajemnej wymianie świa. 
dczeń w naturze albo na odpłatności 
w gotówce, jednakże pomoc zbiorowa 
na rzecz posiadaczy gospodarstw wiej 
skich, którzy ze względu na specjalnie 
trudne warunki bytowania nie mogą 
dopełnić świadczeń wzajemnych, będzie 
bezpłatna. Wprowadzenie samopomocy 
rolnej na obszarze całego województwa 
zarządza wojewoda.

Samopomocą rolną na obszarze 
gromady kieruje przodownik wiejski. Po­
wołuje go starosta, opierając się na opi­
nii społecznej reprezentacji rolnictwa. 
Przodownik może mieć do pomocy jed­
nego do trzech pomocników również 
powoływanych w miarę potrzeby przez 
starostę również w porozumieniu z czyn, 
nikiem społecznym.

Do obowiązków przodownika wiej­
skiego należy organizowanie i kierowa­
nie samopomocą rolną w obrębie gromady 
na podstawie wytycznych, ustalonych 
przez starostę w porozumieniu ze spo­
łeczną reprezentacją rolnictwa oraz ro- 
strzyganie sporów, wynikłych przy wy­
konywaniu samopomocy rolnej.

Bezpośredni nadzór nad działalno­
ścią przodownika wiejskiego sprawuje 
wójt, a nadzór zwierzchni starosta.

Organa gromady i gminy obowią­

zane są do okazywania przodownikowi 
wiejskiemu wszelkiej pomocy w zakresie 
wykonywanych przez niego czynności.

Rozporządzenie przewiduje również 
wypadek pomocy jednej gromady na

Przed wyborami do Rady Miejskiej
w Nowym Sączu.

Organizacyjna praca nad wyborami 
do Rady Miejskiej rozpoczęła się. Miasto 
zostało już podzielone na okręgi wybor­
cze i obwody głosowania. Między ugru­
powaniami wysuwane są wszelkiego 
rodzaju kombinacje. 

Wybory muszą się odbyć pod hasłem 
ogólnego dobra: Dobra Miasta.

Wszelkie zjednoczenia pod hasłem oso- i nam zjednoczenia indywidualności twór- 
bistym będziemy zwalczać! Potrzeba I czych i gospodarczych.

Chcemy mieć w Magistracie ludzi dzielnych, 
ludzi oddanych szczerze powierzonemu 

im obowiązkowi.

Polska Potęga Zbrojna.

Kolumna czołgów w akcji.

rzecz innej. Rozmiary i formę wzajem, 
nych świadczeń pomiędzy gromadami 
ustala zarząd gminy na wniosek przo­
downików wiejskich gromad zaintereso­
wanych.

Agitacja zaczęła się, amatorów na 
fotele radzieckie nie brak.

Aczkolwiek do wyborów jeszcze- 
miesiąc, to z góry zastrzegamy się iż 
wszelkie kombinatorstwo i paktowanie 
zwalczać będziemy.

Mgr, WIKTOR BAZIEL1CH

O TRZECH ZŁODZIEJASZKACH.
(Z cyklu „Historie starosądeckie)1

Jeśli w tym felietonie będę mówił 
o złodziejskich sprawkach, to nie znaczy 
to wcale, że w przeszłości Starego Sącza 
fach ten kwitnął i był powszechny. Boże 
uchowaj! Przeciwnie nawet: w dawnych 
księgach sądowych Starego Sącza bardzo 
rzadko czyta się o kradzieżach i włama­
niach. Sprawcami ich są nad to dość 
często chłopi z okolicznych wsi. Mie­
szczanin, któremu z urzędu patrzył się 
i był nadawany tytuł „uczciwy pan**, 
był naprawdę uczciwym. Prócz kościoła
i szkoły wychowywały go w uczciwości 
także i cechy, gdy chłopek w dawnej 
Rzeczypospolitej zdany był na siebie 
samego i chyba tylko kościół roztaczał 
nad nim opiekę moralną.

Obie sprawy złodziejskie, którymi 
się zajmę, opowiem dlatego, że były to 
najcięższe wypadki swego czasu w Sta­

rym Sączu i zakończone zostały suro­
wymi wyrokami.

Pierwsza z tych spraw rozegrała 
się w 1675 roku. Na jednym z targów 
przyłapano w Grybowie Stanisława Gu- 
źnia i Pawła Mikułowica, obu ze Starego 
Sącza, gdy sprzedawali skradziony miód- 
Nie wiadomo po czym poznano, iż był 
kradziony, dość, że wtrącono ich do 
więzienia a po przesłuchaniu odstawiono 
do rodzinnego miasta. Tutaj zgodnie 
z obowiązującym prawem wydano ich 
„mistrzowi [tj. katowi] w ręce na do- 
świadczenie1*, czyli na tortury. 1 wyśpię 
wali wszystkie swoje sprawki. Guzień 
przyznał się, że przed 10 laty okradł 
we Lwowie swego wuja, ks. Skrzynec­
kiego, któremu „ściągnął** 6 łyżek sre­
brnych i sprzedał je za 60 złp. Kiedyin- 
dziej skradł mu znowu 100 złp. Praw­

dopodobnie wnet po tym wrócił do 
Starego Sącza i dobrał sobie za towa­
rzysza swego szwagra Pawła Mikułowica. 
Specjalnością ich było podbieranie miodu 
po cudzych pasiekach. I tak jednej nocy 
około św. Mikołaja „wyłupali** Wojcie­
chowi Lasudze 5 pniaków pszczół i miód 
zanieśli tej nocy do Nowego Sącza 
i sprzedali go Żydowi za 12 złotych. Ko­
muś innemu zaś trzy ule „wyłupali,,- 
Innym razem Guzień z jakimś Brylskim 
dostawszy się przez komin do mieszka­
nia ks. Jędrzeja Kiczyńskiego, spowied­
nika klasztornego, skradli mu srebrne 
łyżki, futra, garniec gorzałcany i co tylko 
znaleźli. Ale nie gardzili też i kradzieżam1 
polnymi. Nocą „chadzali na kapustę 
jarzyny sąsiedzkie, także snopkiijobrzynali 
kury też ludzkie łapali**, a Tomaszowi 
Fiutowi, Mikułowie skradł półmisek 
i sprzedał go jakiemuś kotlarzowi w 
Nowym Sączu. Zmawiali się także okraść 
krawca Szołtysika, u którego Guzień 
widział czerwone złote, lecz nie zdążyli 
już tego zrobić. (Dok. nast.)
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Protest przeciwgermański.
Dzień 16 kwietnia b. r. był w na- I Zorganizowana w tym dniu przez

szym mieście dniem wykazującym zro- I Pow. Zarząd Federacji Związku Obroń, 
zumienie dla wielkiej idei naszej mocar- | ców Ojczyzny manifestacja celem uro- 
stwowości. I czystego i żywiołowego zaprotestowania

przeciw zakusom hitlerowskim na całość granic naszego 
Państwa dała wyraz silnej, potężnej i pięknej jedności. 
W imponującej manifestacji tej wzięły i poczym muzyka wojskowa odegrała 
udział olbrzymie tłumy ludności. „Hymn Narodowy".

Do zebranych na rynku przed Ra- Po przemówieniu uchwalono rezo-
tuszem przemówił Dyr. major Burda, I lucję świadczącą o

gotowości bojowej na wezwanie Naczelnego Wodza, 
którą wysłano telegraficznie, do Pana Prezydenta i Marszałka Rydza Śmigłego.

Przecie na wojsko każdy da.
(Dokończenie.)

Wreszcie trafił. Znalazł się w kilku 
metrowym jakby kotle zarośniętym dzi­
siaj trawą. Usiadł zmęczony. Był cały 
zgrzany, zeznojony. Zakrył twarz rękami 
1 dyszał ciężko.

Ale wnet zabrał się w sobie upadł 
na kolana i modlił się, modlił gorą­
co! Dyć wej to nie dlo mnie, nie na 
zbytki, ale dla Polski, Matko Jezusowo! 
i zęby się juz z nas nie prześmiewali, 
ze my nikany, nigda nic!

I wtedy właśnie zaszumiał las świer­
ków w górze głucho, tajemniczo. Zrazu 
u samego szczytu, a potem coraz bliżej 
i niżej, jakby drzewa zwierzały sobie 
jakąś wielką a groźną tajemnicę, której 
się dziwują i boją trochę. Jeszcze chwila 
a dojdzie ona całkiem wyraźnie Tomko- 
wych uszu. A właśnie z drugiej strony 
z dachu, z za Dunajcowych szarych fal 
zabrzmiały radosne dzwony: Alleluja! 
Alleluja!

Dzwoniły długo, długo. Tomek wie. 
Trzy razy musi obejść procesja dziedzi-

KREDYT 
na zakładanie sadów.

Jak się dowiadujemy, lokalne insty­
tucje kredytowe na terenie rolniczym, a 
więc Gminne Kasy Pożyczkowo-Oszczę- 
dnościowe, Kasy Spółdzielcze i Komu-, 
nalne Kasy Oszczędności przystąpiły już 
do corocznej akcji rozprowadzania wśród 
rolników kredytu na zakup drzewek 
owocowych. Kredyt ten pochodzi z fun­
duszów Banku Rolnego.

Kredyt na zakup drzewek nie jest 
udzielany w gotówce, a wyłącznie w to­
warze. Instytucja udzielająca pożyczki 
poleca szkółce drzew owocowych do­
starczyć klientowi odpowiednią partię 
drzewek, ściągając w przyszłości od 
rolnika przypadające raty. Kredyt ten 
obejmuje: cenę nabytych drzewek, koszt 
ich przewozu do sadu rolnika i po 20 
gr. od drzewka na koszty zasadzenia.

Z kredytu mogą korzystać rolnicy 
zakładający sad na obszarze co najmniej 
pół hektara. Termin kredytu jest 4-letni, 
przy spłacie w 6-c'u ratach półrocznych, 
Pierwsza rata płatna jest w 18 miesięcy 
po zaciągnięciu pożyczki. 

nieć kościelny. Ludzie śpiewają pełnym 
radosnym głosem „Wesoły nam dziś 
dzień nastał." A Tomek? Tomek przecie 
jak zawsze idzie pod baldachimem z 
przed samym Panem Jezusem i dzwon­
kiem z wielkiej uciechy, dzwoni tak 
głośno, tak głośno! — Oj mało głowa 
nie pęknie od tego dzwonienia. Ale nie! 
Przecie on w lesie na Złotnym i za 
chwilę spełni się cud.

Tomek boi się otworzyć oczy. 
Gdzieś dalej w lesie huczy sosna żałoś. 
nie, coś się ku niemu przemyka, coś 
idzie, idzie! Jezusie! Otworzył oczy. Noc, 
czarna ściana wokół niego. Ale nie! 
Przecie widzi, widzi dokładnie tam przed 
nim prawie u urwiska beczka stoi, blask 
od niej bije, a z beczki sypią się na zie­
mie pieniądze okrągłe, złote, złote... To­
mek skoczył ku nim, upadł na kolanach, 
na raczkach za nimi spieszy. Wyciąga 
ręce. Nagle beczka, pieniądze, wszystko 
zawirowało mu przed oczami. Poczuł że 
leci gdzieś w przepaść, w noc w śmierć i 
Krzyknął.

Kiedy się zbudził leżał w izbie na 
paradnym łóżku. Doktór trzymał go za 
rękę i powiedział: będzie żył. Z kuchni 
dolatywał spłakany głos matki:-juz niek 
wam Kuba, Matka Boska wynadgrcdz' 
zeście mi chodoka z wody zratowali! 
Odemnie przyjmicie chociaż to!

A ojciec wziął „rozpaloną głowę 
chłopca w mocne swoje dłonie i pytał: 
coześ tam sukoł dziecko moje ? Ześ ma­
ło śmierci nie naloz ?

Tomek wyszeptał: po złoto tato, 
dla Polski, na wojsko. Myślałem ze wy 
nie dacie.

A siwe oczy ojca zapłonęły dziw­
nie, dwie łzy ciepłe spadły Tomkowi na 
licu i już prawie usypiając usłyszał: nie 
czego ty synku, ze na wojsko, na armię 
polską to każdy z serca da!

MARIA CHWALIBÓO

Odsłonięcie
Tablicy Pamiątkowej.

Dnia 26-go marca br. w_koszarach 
nowosądeckiego pułku strzelców podha­
lańskich została odsłonięta tablica mar­
murowa ku czci żołnierzy tego pułku 
poległych i rannych na polach Czadec­
kich w dniu 25 listopada 1939 r. nastę­

pującej treści:
„W czasie zajmowania Zaolzia w 

boju I Batalionu 1 p. s. p. w dniu 25 
listopada 1938 r. na polach Czadeckich 
bohatersko polegli: plut. rez. Mlekodaj 
Stanisław, kpr. rez. Storch Oziasz, zos­
tali ranni: kpr. rez. Kwak Józef, strzel, 
rez. Miśkowiec Piotr, strzel rez. Jabłoń­
ski Kazimierz, strzel, sł. cz. Wąchała 
Józef, st. strzel, rez. Trzop Jan, strzel, 
sł. cz. Stawiarski Paweł, kpr. rez. Jania 
Marcin, strzel, rez. Dzielski Franciszek.*

Odsłonięcia dokonał Zastępca Do­
wódcy Pułku w obecności przedstawi­
cieli miejscowych władz cywilnych, zaś 
poświęcenia tablicy dokonał Ks. Kapelan 
garnizonu Nowy Sącz.

Młodzieży 
przedpoborowa I

W chwili, w której cały Naród 
stoi z bronią u nogi na straży swych 
granic i całym wysiłkiem mienia i życia 
zaznacza swój przychylny stosunek do 
zagadnień Obronności Państwa.

Ciebie Młodzieży Przedpoborowa 
Rzeczypospolitej Polskiej nie powinno 
braknąć w tej zbiorowej akcji Obywateli 
Państwa.

Młodzieży Przedpoborowa! Potrze­
ba obecnej chwili wobec Ojczyzny nie 
może Cię zastać nieprzygotowaną do 
obrony Państwa.

Jeżeli pragniesz wystąpić czynnie, 
gdy zajdzie tego potrzeba — musisz się 
do tego przygotować i musisz się zasta­
nowić czy przygotowanie Twoje jest 
dostateczne, i czy w obecnym stanie 
możesz nieść najwyższą ofiarę życia 
swego Ojczyźnie.

Z ramienia Władz Państwowych 
organizacją mandatową do przygotowa­
nia przedpoborowych w Przysposobie­
niu Wojskowym jest

ZWIĄZEK STRZELECKI 
mający za sobą zaszczytną tradycję.

Niechaj nikt z Was nie ociąga się 
przed wstąpieniem do Związku Strzelec­
kiego w charakterze junaka ćwiczebnego.

Zapisujcie się masowo na terenie 
najbliższych Oddziałów, przekonywując 
rodziców o potrzebie i ważności tego 
obowiązku — niechaj Oni interesują się 
żywo Waszym przygotowaniem do O- 
bronności Państwa.

Panowie Oficerowie rez. w stanie 
spoczynku Podchorążowie rezerwy Pod­
oficerowie rezerwy i w stanie spocz. 
wstępujcie do najbliższych Oddziałów 
Związku Strzeleckiego eelem powiększa­
nia Kadr wyszkoleniowych tychże Od­
działów Z. S. i zapewnienia pracy nad 
młodzieżą przedpoborową, która jest 
jednym z najważniejszych czynników 
w obecnej chwili dla Wszystkich Oby­
wateli Państwa.

ZARZĄD i KOMENDA POWIATU 
Z. S. NOWY SĄCZ.

Składajcie ofiary na FON. 
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Letniska woj. krakowskiego przed sezonem.
Dwa lata minionej pracy Kraków- , 

skiego Związku Letniskowego nad pod­
niesieniem kultury letniskowo turystycz­
nej i organizacji technicznej letnisk woj. 
krakowskiego, oraz szeroko zakreślone 
prace propagadowe prowadzone prawie 
w całej Polsce z pomocą prasy, radia i 

specjalnych wydawnictw propagando­
wych, przyczyniły się już do wyraźnego 
podniesienia organizacyjnego letnisk, 
oraz do silnego wzmożenia frekwencji 
letników w letniskach.

Przypuszczać można, że frekwencja 
letników w woj. krakowskim w bieżą­
cym sezonie letnim w zrośnie jeszcze 
więcej, a to chociażby z tego powodu, 
że program prac Krakowskiego Związku 
Letniskowego został nastawiony wybit­
nie w tym kierunku.

W minionym okresie zimowym 
prace Związku Letniskowego poszły w 
kilku kierunkach. Jeden z nich to przy­
gotowanie terenu przez urządzenie po­
gadanek, odczytów i pokazów dla lud­
ności wiejskiej o zagadnieniach letnisko- 
wo-turystycznych. Pogadanki te i odczyty 
prowadzili Członkowie Zarządu Związku 
Letniskowego i Powiatowych Komisji 
Letniskowo-Turystycznych, a frekwencja 
ludności na tego rodzaju zebraniach, 
była bardzo wysoka.

Nie mniejsze znaczenie miały prace 
prowadzone przy poparciu Krakowskiego 
Urzędu Wojewódzkiego nad scemento- 
waniem jednostek organizacyjnych w te­
renie. Potworzono szereg nowych po­
wiatowych, miejskich, gminnych i gro­

madzkich komisyj letniskowo-turystycz- 
nych, utworzono przy wydziałach po­
wiatowych w Żywcu, Białej, Nowym 
Targu i Nowym Sączu referaty letnisko- 
wo-turystyczne, oraz powołano do życia 
w kilku większych miastach powiato­
wych — biura informacyjne.

Inny kierunek prac Związku to 
przygotowanie letniej akcji propagandó- 
wej. W tym dziale przygotowano kilka 
nowych prospektów, szereg ulotek i tp. 
które już w najbliższym czasie będą 
rozesłane po całej Polsce.

W minionym okresie zimowym 
pracował Związek również nad przygo­
towaniem pow. Żywieckiego dla akcji 
„wczasów zimowych" Ligi Popierania 
Turystyki, oraz zwrócił silniejszą uwagę 
na letniska okolic Krakowa, które już 
w bieżącym sezonie zapełnią się miesz­
kańcami wielkiego ośrodka ludonościo- 
wego jakim jest Kraków.

Ponadto wiele pracy poświęcono 
zagospodarowaniu i przygotowaniu kilku 
wzorowych wsi letniskowych na terenie 
województwa.

Obecnie na progu sezonu letniego 
prace organizacyjne i propagandowe 
przybrały na sile.

W najbliższym czasie zostanie urzą­
dzonych 8 kursów letniskowych dla te­
renowych pracowników letniskowo-tu- 
rystycznych, od czerwca do sierpnia 
będą zorganizowane w 30 miejscowo­
ściach konkursy czystości i schludności 
domków letniskowych, oraz szereg objaz­
dów instrukcyjno-kontrolnych prowa­

dzonych wspólnie z Powiatowymi Kom. 
Letn.-Turystycznemi.

Przystąpiono już obecnie do orga­
nizacji terenu dla szeroko zakreślonej 
w tym roku akcji „wczasów letnich® 
Ligi Popierania Turystyki, która na te­
renie woj. krakowskiego uruchomiła 
15 ośrodków wczasowych.

Poza tym przygotowano szereg 
wydawnictw instrukcyjnych jak „Woda 
w letnisku" „Urządzenia sportowe w 
letniskach" i inne, oraz afisze propagu­
jące czystość i porządki w letniskach.

Wiele pracy poświęca się propa­
gandzie prasowej, radiowej, prospektom 
oraz stoiskom. Te ostatnie będą urzą­
dzone w Kalwarii oraz w Zakopanem, 
a to z okazji Międzynarodowego Zjazdu 
Związku Ziem Górskich.

Ponad to rozpoczęto prace przy­
gotowawcze nad konkursem fotografi­
cznym i wystawą pod hasłem „lato i 
zima w Beskidach Zachodnich". Wysta­
wa będzie urządzona w Krakowie w je­
sieni bieżącego roku

Prace Związku Letniskowego nie 
ograniczają się tylko do propagandy i 
organizacji letnisk Beskidów Zachodnich 
ale obejmują również starania o kredyty 
na wiejskie budownictwo letniskowe i 
urządzenia letnisko w o-tury styczne.

PRZEŁOM POPRADU

Dodać tu trzeba, że prace Związku 
są prowadzone przy wybitnym poparciu 
i współpracy Krakowskiego Urzędu Wo­
jewódzkiego, Izby Przemysłowo-Handlo­
wej, Izby Rolniczej, Związku Powiatów 
R. P., Związku Ziem Górskich oraz sze­
regu innych instytuty i i organizrcyj.

N. M.

„Glos Podhala”
to największe

i najpoczytniejsze pismo
na Podhalu!

Widok Rytra.
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Normy orientacyjne przy subskrypcji 
Pożyczki Obrony Przeciwlotniczej.

WOLNE ZAWODY: subskrybują 
według obrotu ustalonego przy wymia­
rze za rok 1938 do 2000 zł. 1 proc, od 
2001 do 3600 zł. 2 proc., od 3601 do 
4800 zł. 3 proc., od 4801 do 7200 zł. 
4 proc., od 7201 do 12000 zł. 6 proc., 
od 12001 do 24000 zł. 8 proc., ponad 
24000 zł. 12 5 proc, j

WŁAŚCICIELE NIERUCHOMO. 
ŚCI BUDYNKOWYCH: w zależności 
od ilości izb lub pomieszczeń, do 4 izb 
1 bon zł. 20. od 5 do 10 izb 2 bony

W trosce o 
dochodu

Przy obecnych niskich cenach zbóż 
i słaboopłacalnej gospodarce drobny 
rolnik musi poszukiwać innych źródeł, 
wyzyskanie których pozwoliłoby mu 
podnieść dochód ze swojego gospodar­
stwa. Nie można się zasklepiać wyłącz, 
nie do gospodarki czysto zbożowej. Ona 
oczywiście będzie zawsze podstawą go­
spodarowania. Wszelako należy poszu­
kiwać innych sposobów, które mogłyby 
przysporzyć chłopu zysków.

Do takich sposobów będzie nale­
żała uprawa ziół lekarskich. Uprawa ziół 
lekarskich, to dziedzina na którą dotych­
czas w Polsce nikt nie zwracał większej 
uwagi. Jeśli ludność wiejska zajmowała 
się sprzedażą ziół lekarskich, to jednak 
nie miało to nic wspólnego z uprawą. 
Rośliny te były zbierane gdzieś po mie­
dzach, po wygonach, ale o racjonalnej 
ich uprawie nikt na wsi nie myślał. A

Festiwal Sztuki Dni Krakowa.
Dni Krakowa mają dobrą markę 

o opinii turystów i cudzoziemców, przy­
bywających do Krakowa corocznie.

Od roku zeszłego Dni Krakowa 
zostały połączone na stałe z Festiwalem 
Sztuki Dni Krakowa, co znajduje swój 
wyraz w bardzo poważnej rozbudowie 

Óbserwatorium astronomiczne w Tatrach.

zł. 40, od 11 do 20 izb 5 proc, komor­
nego lub wartości czynszowej ustalonej 
przy wymiarze podatku od nieruchomo­
ści na rok 1938,

Z nowowybudowanych domów 
ponad 4 izby o 100 proc, wyżej.

PRACOWNICY UMYSŁOWI: do 
160 zł. 20 zł., od 161 do 300 zł. 25 proc, 
od 301 do 400 zł. 35 proc., 401 do 600 
zł, 50 proc, od 601 do 1000 zł. 75 proc- 
od 1001 do 2000 zł. 100 proc, ponad 
2000 zł. 150 proc. (15 pensji).

podniesienie 
rolnictwa.

przecież z tegó źródła wieś i rolnictwo 
polskie mogłoby osiągnąć dochód po­
kaźny.

Uprawa ziół lekarskich będzie te­
matem pogadanki radiowej w opraco­
waniu inż. Chmielińskiej. Pogadanka pod 
tytułem „Uprawa ziół lekarskich" zosta­
nie wygłoszona w piątek dnia 28 kwiet­
nia br. o godz. 20.00. Na pogadankę tę 
radiosłuchacze rolnicy powinni zwrócić 
baczną uwagę.

Zielarstwo i uprawa ziół leczni­
czych, to zagadnienie bard_zo ważne, 
posiadające z punktu widzenia gospo­
darczego wielką doniosłość, W innych 
krajach, a szczególnie w krajach zachod­
niej Europy, uprawa ziół lekarskich stoi 
bardzo wysoko, dając rolnikom duże 
dochody. Dlaczegóżby więc u nas, gdzie 
dochody rolnika są bardzo niskie, miało 
by być inaczej.

programu artystycznego.
Kraków więc pozatym co daje tu­

ryście przez swą część zabytkową w 
swych muzeach i na stałych wystawach, 
— na okres Festiwalu Sztuki Dni Kra­
kowa przygotowuje specjalne pokazy i 
osobne wystawy. Szczególna jednak uwa-

Dr. R, SICHRAWA BILIŃSKA

Deutschland,
Deutschland.....

Pieśni butna, dalej graj.
W pognębionych ludach łkaj,
Pręż się dalej w dzikim szale: 
„Deutschland, Deutschland iiber alles!“

Niech cię borów niesie wtór. 
Niewolników wzmocni chór,
Ryj się wciąż w skałę po skale: 
„Deutschland, Deutschland iiber alles!“

Tylko strzeż się, by cię wiatr 
Do groźnych nie zaniósł Tatr,
By cię Bałtyk nie zmył w ta e 
„Deutschland, Deutschland iiber allesl"

Bo gdy my zabierzem głos,
Wnet odmieni się twój los,
Śladu nie zostanie wcale
Z: “Deutschland Detschland iiber allesl"

ga położona jest na widowiska a przede 
wszystkim na część muzyczną. Tego­
roczny program pod względem muzy­
cznym zapowiada się bardzo bogato 
Oprócz więc dwu koncertów symfoni­
cznych na Wawelu, poświęconych mu­
zyce polskiej — orkiestra Polskiego Ra­
dia, która dzięki transmisji także zagra­
nicą zdobyła tak wielki rozgłos i uznanie 
— da pierwszy wielki koncert symfoni­
czny, poświęcony muzyce obcej.

Lecz na wielkich koncertach mu­
zycznych nie kończy się współdziałanie 
Orkiestry Polskiego Radia z Festiwalem 
Sztuki. Mała orkiestra Polskiego Radia 
da ponadto koncert ogrodowy w jed­
nym z parków krakowskich, połączony 
z Festynem i zabawą na cel dobroczyn­
ny. Specjalny zaś zespół Orkiestry Pol­
skiego Radia da poraź pierwszy koncert 
zwany „Wieczorami Serenad". Odbędzie 
się on w miejscu, które w roku zeszłym 
zdało tak wspaniały egzamin, jeżeli cho­
dzi o efekty wizualne i akustyczcne, to 
jest-na dziedzińcu Biblioteki Jagiellońskiej.

W dziale koncertów tegorocznego 
Festiwalu Sztuki znajdują się dwa kon­
certy solistów, jeden z nich to będzie 
wieczór jednego z najwybitniejszych pia­
nistów polskich, Henryka Sztompki, cie­
szącego się tak wielkim uznaniem i po. 
wodzeniem. Ten koncert urządzony 
będzie również przez Polskie Radio- 
Drugi koncert, staraniem Komitetu Oby­
watelskiego odbędzie się w sali senator­
skiej na Zamku na Wawelu, jako kon­
cert o charakterze reprezentacyjnym. So­
listką będzie słynna artystka P. Ewa 
Bandrowska-Turska.

Zanotować także trzeba, że pieśni 
polskiej poświęcony będzie wielki kon' 
cert w dniu 4 czerwca, gdy na dziedziń­
cu wawelskim zgromadzi się około 2.000 
śpiewaków z całej Polski.

Dział widowiskowy i teatralny bę­
dzie również bogaciej potraktowany, 
przyczem specjalną uwagę należy po­
święcić zapowiedzianemu przyjazdowi 
Teatru Narodowego z Warszawy oraz 
pięknym przedstawieniom w dziale po­
kazów regionalnych.

Tak wyglądają pierwsze zapowiedzi 
Festiwalu Sztuki, które oczywiście wzbo­
gacone będą całym szeregiem zwycza­
jowych oraz nowych imprez w dziale 
Dni Krakowa.



Str, 6 GŁOS PODHALA Nr 17

KRONIKA
Kalendarzyk.

23 N. Wojciecha bisk.
24 P. Jerzego
25 W. Matka Ewang.
26 Ś. Bazylego
27 C. Zyty
28 P. Witalisa
29 S. Piotra męcz.

Ofiary na F. O. N. Wezwanie 
o" składanie na F. O. N. znalazło silny 
oddźwięk w Nowym Sączu i powiecie, 
zewsząd płyną ofiary. Między innymi 
ostatnio złożył na F.ON. p. major Wój­
cik dwa złote zegarki i złoty sygnet.

Urzędnicy Starostwa deklarowali 
2420 zł. na Pożyczkę Przeciwlotniczą.

Stosownie do wezwania Zarządu 
Głównego, członkowie Koła T. N. S. W. 
w Nowym i St. Sączu złożyli na F.O.N. 
kwotę 1560 zł. Pieniądze przesłano cze­
kiem na konto Zarządu Głównego, by 
kwota ta wpłaconą była z darami zło­
żonymi przez inne Koła T.N.S.W.

Pracownicy Zarządu miasta Nowe­
go Sącza — zrzeszeni w Zaw. Związku 
Pracowników miejskich zdeklarowali 500 
zł. tytułem dobrowolnego jednorazowego 
datku na FON. przekazując powyższą 
kwotę czekiem P.K.O. Nr. 6 Warszawa 
w dn. 13. IV. 1939, niezależnie od sub­
skrypcji Pożyczki Przeciwlotniczej.

Wolny Skład Win Podhalański 
w Nowym Sączu subskrybował na Po­
życzkę Przeciwlotniczą 2000 zł.

W następnym numerze podamy 
szczegółowy opis zbiórki na F. O. N. i 
Pożyczkę Obrony Przeciwlotniczej, z na­
szego miasta.

Przygotowanie do obchodu 
święta pamiątkowego 3 Maja. Komitet 
Obywatelski, który zebrał sią 4 kwietnia 
br w sali Magistratu wybierając swym 
przewodniczącym P. starostę mgr. Karola 
Adamskiego, ustalił w głównych zary­
sach. Program , uroczystości związanych 
z obchodem uczczenia Konstytucji 3 
Maja. Przygotowanie programu zostało 
powierzone wybranemu na tym zebraniu 
Komitetowi Wykonawczemu i Zarządo­
wi Koła T. S. L. im. Wyspiańskiego. Jak 
się dowiadujemy prace są w pełnym to­
ku i zmierzają w tym kierunku, aby 
tegoroczny obchód rocznicy 3-majowej 
Konstytucji odpowiedział godnie nastro­
jom społeczeństwa i był potężną mani­
festacją patriotyczną.

Nowy Zarząd Miejski w Muszy­
nie. Na odbytym 15 kwietnia br. zebra­
niu Rady Miejskiej w Muszynie wybra­
no nowy Zarząd Miejski w Muszynie 
w składzie. Burmistrz Dr. Jan Jędrze­
jewski, wiceburmistrz Perth Stanisław, 
ławnicy — Antoni Jurczak, Koller Kazi­
mierz, Monczek Piotr

Ponowne wybory do Rady Miej­
skiej w Krynicy. Starosta Nowosądecki 
zarządził w dniu 17 bm. ponowne wy­
bory do Rady Miejskiej w Krynicy, które 
odbędą się w dniu 21 maja 1939 r.

Wybory burmistrza i członków 
Zarządu Miejskiego w Piwnicznej odbyły 
się w dniu 20 bm. Wybrani zostali: Bur­
mistrzem Jan Bogucki, Wiceburmistrzem 

Tomasz Źrałka, ławnikami: Józef Micha­
lik, Eugeniusz Kowalski, Gardoń Józef-

Kursa instruktorów Wych. Ob. 
Komenda Pow. Z. S. pragnąc zapewnić 
siły wyszkoleniowe dla poszczególnych 
Oddziałów Z. S. urządza 3 dniowe kursa 
instruktorów Wych. Ob. i drużynowych 
orląt. Kursa odbędą się w Nowym Są­
czu w dniach 28, 29 i 30 kwietnia br.

Sklep Katolickiej Taniej Ku­
chni. Kto w tym tygodniu wszedł do 
sklepu piekarni Kat. Taniej Kuchni, ten 
mimo woli zatrzymał się w progu, wa­
hając się, czy też przypadkiem nie po­
mylił się, albowiem tak gruntownie zmie­
nił się wygląd sklepu. Całe stare urzą­
dzenie usunięto a dano [przepiękne no­
we, które śmiało konkurować może z 
najwspanialszymi sklepami tego rodzaju 
w Warszawie czy Krakowie.

Dowiedzieliśmy się, że całe urzą­
dzenie projektował artysta rzeźbiarz p. 
Zygmunt Klinowski, profefesor Gimna­
zjum kupieckiego w Nowym Sączu, któ­
ry wykazał w tym kierunku niezwykły 
talent. Urządzenie nie tylko jest piękne 
w swych kształtach i wspaniałe w ko­
lorach ale jest tak obmyślane we wszy­
stkich szczegółach, że naprawdę łączy 
piękne z pożytecznym. Wykonawcami 
projektu prof. Klinowskiego byli: pan 
Władysław Chłopkiewicz, który wyko­
nał wszystkie roboty stolarskie starannie, 
sumiennie z precyzyjną dokładnością, p. 
Sarna zaś który ma już od dawna usta­
loną firmę, wykonał wszystkie roboty 
malarskie i lakiernicze. Nie chciano tylko 
zdradzić, kto wykonywał roboty blachar­
skie, może i słusznie, bo sposób i ja­
kość wykonania nie jest żadną reklamą 
dla danej firmy.

Zarządowi Kat. Taniej Kuchni na­
leży się ze strony społeczeństwa sąde­
ckiego serdeczne podziękowanie, że o- 
bdarzył nasze miasto tak pięknym skle­
pem jakiego dotąd nie mieliśmy.

Dowiadujemy się, że nie wszystkie 
prace są już ukończone (okna, drzwi). 
Mamy jednak nadzieję, że prof, Klino­
wski, który wykazał tyle zdolności shar- 
monizuje artystyczne wnętrze nowocze­
śnie urządzonego sklepu z zewnętrznym 
wyglądem najstarszego domu w naszym 
mieście.

Wyrafinowana kradzież. Ofia­
rą wyrafinowanej kradzieży padł E. Kie- 
tyk, właściciel wędliniarni w Nowym 
Sączu.

Przechowywał on w szufladzie 
stołowej w mieszkaniu swem w Gołąb- 
kowicach pod Nowym Sączem kwotę 
1100 zł. Gdy 15 bm. pragnął pieniądze te 
zabrać, spostrzegł ku swemu przerażeniu 
że w czasie jego nieobecności ktoś klu­
czem otworzył szufladę i pieniądze zabrał.

Przybyli funkcjonarjusze wydziału 
śledczego wkrótce zdołali ujawnić tak 
tak sprawców, jak i okoliczności, wśród 
których kradzieży tej dokonano. Okazało 
się, że u Kiełtyka pracowała w charak­
terze ekspedientki niejaka Antonina Kan- 
torówna. Otóż ekspedientka ta zabrała 
w czasie pracy w sklepie klucz od szuf­
lady, zawierającej pieniądze, wręczyłę go 
siostrze swej, która zkolei udała się do 
mieszkania Kiełtyka i korzystając z nie-

Podziękowanie.
JWPanom Drwi B. STATTEROWI 

i Drowi ST. STUCHŁEMU składam 
imieniem całej rodziny szczere podzię­
kowanie za troskliwą i serdeczną opiekę 
lekarską nad mym mężem śp. Wojciechu 
Janczym w czasie jego choroby.

E. JANCZOWA.

Podziękowanie.
Wszystkim, którzy w ciężkich chwi­

lach żałoby nieśli słowa pociechy oraz 
wzięli udział w pogrzebie Najdroższego 
Męża i Ojca, ś. p. Prof. Wojciecha Jan- 
czego, a przede' wszystkim Najprzewie- 
lebniejszym Księżom: Infułatowi R. Ma­
zurowi, Ks. Prałatowi Cierniakowi, Przew. 
Ks. Proboszczowi Buremu, Ks. Prefek­
tom szkól średnich i powsz. i OO. Je­
zuitom. JWP. Dyrektorom: Zielińskiemu,. 
Redlichowi i Krupie oraz Gronu Prof. 
i Młodzieży Pryw. Gimn. Męsk., Liceum 
i Gimn. Męsk. I i II, Liceum i Gimn. 
Żeńskiemu im. M. Konopnickiej i Lic. 
Ped., Gronu i Uczennicom szkoły powsz. 
im. św. Elżbiety, Prezydium Koła TNSW. 
WP. Prof. Kosińskiemu, Chórowi „Lut­
nia'*, Sokołom i Harcerstwu nowosądec­
kiemu składamy serdeczne podziękowanie

RODZINA.

obecności domowników, szufladę otwo­
rzyła i pieniądze zabrała. W kilka go­
dzin później policja odebrała obu sios­
trom skradzione pieniądze, z których 
zdołały wydać zaledwie 20 żł.

ODCZYT.
Staraniem Polskiego Związku Za­

chodniego w Nowym Sączu, odbędzie 
się w niedzielę dnia 23 kwietnia bm. o 
godz. 12 w sali Domu Społecznego im. 
gen. Br. Pierackiego odczyt na temat 
„Wpływy niemieckie w kościele ewan­
gelickim w Polsce**, który wygłosi senior 
Jerzy Tytz, pastor Kościoła Ewangelic­
kiego w Sosnowcu. Wstęp bezpłatny.

Odpowiedzi Redakcji.
wp. Eugeniusz Wesołow­

ski, Zakopane. Zamieścimy w następ­
nym numerze. Prosimy o współpracę.

Z ziemi tylickiej.
NOWY ZARZĄD ZW. STRZELEC.

Zgodnie z porządkiem obrad Prze­
wodniczący zarządził udzielenie absolu­
torium ustępującemu Zarządowi, oraz 
wybór nowego składu Zarządu Z. Strz. 
Tylicz.

Walne Zebranie jednogłośnie (okla­
skami udzieliło absolutorium ustępujące­
mu Zarządowi, przy czym dokonało 
wyboru Zarządu do którego weszli: Na 
Prezesa Ob. Racia Karola (dot. Prezesa) 
na Vice Prezesa Ob. Tryszczyłę Tadeusza 
na Sekretarza Ob. Daniela Jana (dot sek) 
na Skarbnika Lejtnera Włodzimierza (dot 
skar.) W wolnych wnioskach Ob. Prez 
Rać Karol przedstawił na Walnym Ze­
braniu plan działalności w inwestycjach
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na rok 1939/40, odnoszący się do budo­
wy boiska sportowego, strzelnicy i krę­
gielni, apelując o złączenie sie do współ­
pracy wszystkich miejscowych organiza­
cji, zarazem o pomoc do Władz. Sam. 
Oddz. Zw. Strz. Krynicy jak również do 
Władz. Nadleśnictwa Pań. Muszyna.

Na podany wniosek Walne Zebra­
nie uchwaliło nadać godność honorowe­
go członka Z. S. Tylicz P. Nadleśniczemu 
Ajdukiewiczowi z Muszyny

W zakończeniu przewodniczący 
Ob. Dyr Nowotarski wygłosił przemowę 
w bardzo życzliwych i gorących słowach 
w których nadmienia o rozwoju organi­
zacji strzeleckiej pomimo walki ze stro­
ny zarządu z różnymi trudnymi okoli­
cznościami, poświęcając uwagę o dalszej 
współpracy i pomocy dla Z. S. Tylicza.

Następnie prez. Rać Karol złożył 
podziękowanie Władzom, Sam. Oddz 
Z. S. Krynicy z apelem o dalszą współ­
pracę i przychylną pomoc, przy czym 
pożegnano trzykrotnym okrzykiem Cześć 

L. W.

PRACOWNIA STOLARSKA

PIOTR HEBDA
NOWY SĄCZ
UL. JAGIELLOŃSKA 46.
B. wykonawca robót stolarskich w Kra­
kowie na Wawelu.

Wykonuje roboty meblowe 
pojedyncze i luksusowe, bu­
dowlane i biurowe, urządzenia 

sklepowe i szkolne.
. Szybko starannie i po cenach 

umiarkowanych. — — —

Km. 213/39
K. O. Habsburg Arc. Browar w Żyw­

cu c-a Fryderyk Briill w Zawoi.
Obwieszczenie o licytacji 

nieruchomości
Komornik Sądu Grodzkiego w Ma 

kowie Podhalańskim Dr Dionizy Erb, 
mający kancelarię’ w Makowie Podhalań­
skim, ul. Piłsudskiego Nr 116 na pod­
stawie art. 676 i 679 k. p. c. podaje do 
publicznej wiadomości, że dnia 19-go 
czerwca 1939 r. o godz. 9-ej w Sądzie 
Grodzkim w Makowie odbędzie się 
sprzedaż wfdrodze publicznego prze­
targu należącej do dłużnika Fryderyka 
Briilla w Zawoji nieruchomość a to: 
4/240 lwh. 79 i 363, 12/480 lwh. 365, 
4/120 lwh.2805 całej realności lwh 2812, 
133/8640 lwh. 3289 i 4/120 lwh. 4389 
gm. kat. Zawoja. Na realności lwh.2805 
stoi budynek mieszkalny i gospodarczy 
pod Nr 721 dom mieszkalny jest dre­
wniany w stanie zniszczonym. Na real­
ności lwh. 2812 znachodzą się zabudo­
wania mieszkalne częściowo drewniane 
częściowo murowane, częściowo parte­
rowe a częściowo na piętrze, które są 
dokładnie opisane w protokole oszaco­

Władysław Bocheński
PRACOWNIA ARTYST. BUDOWLANO ŚLUSARSKA

Wykonuje wszelkie roboty w zakres ślusarstwa wchodzące oraz naprawy 
różnych maszyn. Spawanie i cięcie wszelkich metali.

Nowy Sącz, ul. Jagięllońska 46.

wania.
Nieruchomość oszacowana została 

na sumę zł 39705 gr 56, cena zaś wy­
wołania wynosi zł 29779 gr 17.

Przystępujący do przetargu obo­
wiązany jest złożyć rękojmię w wyso­
kości zł 3970 gr 55 i zezwolenie Urzędu 
Wojewódzkiego w Krakowie na nabycie 
realności ze względu na ograniczenie w 
pasie granicznym.

Rękojmię należy złożyć w goto- 
wiźnie albo w takich papierach wartoś­
ciowych bądź książeczkach wkładowych 
instytucyj, w których wolno umieszczać 
fundusze małoletnich. Papiery wartoś­
ciowe przyjęte będą w wartości trzech 
czwartych części ceny giełdowej.

Przy licytacji będą zachowane usta­
wowe warunki licytacyjne, o ile dodat­
kowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki 
odmienne.

Prawa osób trzecich nie będą 
przeszkodą do licytacji i przesądzenia 
własności na rzecz nabywcy bez zastrze­
żeń, jeżeli osoby te przed rozpoczęciem 
przetargu nie złożą dowodu, że wniosły 
powództwo o zwolnienie nieruchomości 
lub jej części od egzekucji, że uzyskały 
postanowienie właściwego sądu, naka­
zujące zawieszenie egzekucji.

W ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho­
mość w dni powszednie od godziny 
8-mej do 18-ej, akta zaś postępowania 
egzekucyjnego można przeglądnąć w 
Sądzie Grodzkim w Makowie Podhalań­
skim ul. Piłsudskiego sala Nr 7. 
Dnia 22 marca 1939 r.

Komornik.

Sygnatura: I Km. 200/39
Drukarnia i Litografia Pilier-Neu- 

mana we Lwowie c-a Samuel Katz w 
Zakopanem o zł. zpn.

Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości

Komornik Sądu Grodzkiego w Za­
kopanem 1-go rewiru Wiktor Jeleński, 
mający kancelarię w Zakopanem ul. Ka­
mieniec na podstawie art. 602 k.p.c. po­
daje do publicznej wiaoomości, że dnia 
2 maja 1939 o godz. 12 w Zakopanem 
ul, Kościuszki odbędzie się 1-sza licyta­
cja ruchomości, należących do Samuela 
Katza składających się z papieru kance­
laryjnego i do pakowania, bibuły gufro- 
wanej i kopert, oszacowanych na łączną 
sumę zł. 750‘—

Ruchomości można oglądać, w dniu 
licytacji w miejscu i czasie wyżej ozna­
czonym.

Dnia 17 kwietnia 1939.
Komornik Wiktor Jeleński.

II Km. 31/39
Obwieszczenie o licytacji 

ruchomości.
Komornik Sądu Grodzkiego w Za­

kopanem Rewiru II, mający kancelarię 
w Zakopanem przy ul. Orkana na pod­
stawie art. 602 k. p. c. podaje do pu­
blicznej wiadomości, że na wniosek 
Aleksandra Schwimmera w Zakopanem 
dnia 29 kwietnia 1939 r o godz. 12-ej 
w Muszasichlu-Hala Kondratowa odbę­
dzie się 1-sza licytacja ruchomości na­

leżących do dłużnika Jana i Teresy Po­
laków, składających się z konia siwego, 
wozu gospodarskiego i uprzęży do ko­
nia oszacowanych na łączną kwotę zł. 
720 —

Ruchomości można oglądać w dniu 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym. 
Zakopane, dnia 18 kwietnia 1939.

Komornik Jerzy Piotr Wajs.

II Km. 550/38
Obwieszczenie o licytacji 

ruchomości.
Komornik Sądu Grodzkiego w Za­

kopanem. Rewiru II mający kancelarię 
w Zakopanem przy ul. Orkana na pod­
stawie art. 602 k.p.c. podaje do publicz­
nej wiadomości że na wniosek Stanisława 
Makiety w Zakopanem dnia 25 kwietnia 
1939 r. o godz. 14-tej w Zakopanem 
przy nl. Jaszczurówka, Arkona** odbędzie 
się w terminie 2-gim licytacja ruchomo­
ści należących do dłużnika Konstantego 
Świerkosza składających się z futra 
damskiego, radioodbiornika i różnych 
mebli oszacowanych na łączną kwotę 
Zł. 806.

Ruchomości można oglądać w dniu 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym. 
Zakopane, dnia 18 kwietnia 1939 r.

Komornik Jerzy Piotr Wajs.

Sygnatura: Km. 1076/38.
Sprawa egz; 1] Firmy „Ehrenberg 

i Hollaender11 Rafineria nafty w Gorli­
cach o 1119 zł zpn., 2) Urzędu Skarbo­
wego w Gorlicach o zapłatę zaległych 
podatków przeciwko Gorlickim Zakła­
dom Przemysłowym Sp-ce z ogr. odp. 
w Gorlicach.

Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości

Komornik Sądu Grodzkiego w Gor­
licach Marian Kosiba mający kancelarię 
w Gorlicach, ul. Wł. Jagiełły Nr 6 na 
podstawie art. 602 k. p. c. podaje do 
publicznej wiadomości, że dnia 9 maja 
1939 r. o godz. 7’30 w Gorlicach ulica 
Pierackiego odbędzie się nie później jak 
w 2 godziny 1-sza licytacja ruchomości 
należących do F-my „Gorlickie Zakłady 
Przemysłowe** S-ka z ogr. odp. w Gor­
licach składających się z 1300 kg. tłu­
szczu (7 beczek a 180 icg.), 500 kg. tłu­
szczu (3 beczki a 1800 kg] 100 beczek 
drewnianych, 500 kg. kalafonii, maszyny 
do pisania marki , Underwood**.

Wartość poszczególnych ruchomo­
ści przy licytacji podaną zostanie.

Ruchomości można oglądać w 
dniu licytacji w miejscu i czasie wyżej 
oznaczonym.
Gorlice, dnia 14 kwietnia 1939 r. 

______ Komornik.

II Km. 98/39
Obwieszczenie o licytacji 

ruchomości
Komornik Sądu Grodzkiego w Za­

kopanem, Rewiru II mający kancelarię 
w Zakopanem przy ul. Orkana na pod­
stawie art. 602]k.p,c. podaje do publicznej 
wiadomości że na wniosek Janiny Du- 
czymińskiej w Gdyni dnia 25 kwietnia 
1939 r. o godz. 13’25 w Zakopanem 
przy ul Piłsudskiego „Marzenie** odbę­
dzie się w terminie 1-szym licytacja ru­
chomości należących do dłużniczki Ireny 
Krukiel - Krajewskiej składających się 
z 2 obrazów w ramach złoconych p. 
Pawliszaka oraz patefonu f my Gerrard 
Radiogram Unit na prąd, wbudowany 
w postument szafę orzechową oszaco­
wanych na łączną kwotę Zł. 850

Ruchomości można oglądać w dniu 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym. 
Zakopane, dnia 18 kwietnia 1939 r.

Komornik Jerzy Ptotr Wajs.
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NA SEZON WIOSENNO-LETNI
POLECAM: Modne płaszcze, ubrania, ubranka i mundurki — mundury P. W. —Wiatrówki, 

Spodnie modnego koloru, sportowe i długie.
SP€CJALNV dział modnych kapeluszy, czapek oraz galanterii. — PŁASZCZE 
płócienne, impregnowane w różnych kolorach i gatunkach.

Wielki wybór! Ceny niskie!

Dom Odzieży
Nowy Sącz, Rynek 6

Przyjmuję asygnaty

Ska. Akc. Eksplotacji Soli Potas, 
we Lwowie c/a Paweł Gutt Mostowy 
w Poroninie zł. 1000 zpn.
1 Km. 582/38

Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości

Komornik Sądu Grodzkiego w Za­
kopanem rewiru I-go Wiktor Jeleński 
mający kancelarię w Zakopanem ul. Ka­
mieniec, na podstawie art. 676 i 679 
k.p.c. podaje do publicznej wiadomości, 
że dnia 1 maja 1939 r. o godz. 16-ej 
w Poroninie ul. Kasprowicza odbędzie 
się 2-ga licytacja ruchomości należących 
do Pawła Gutta Mostowego składających 
się z 19 łóżek metalowych z wkładami 
materacowymi, 20 łóżek drewnianych z 
wkładami materacowymi, 18 szaf i 40 
szafek nocnych oszacowanych na łączną 
sumę zł 2.220.

Ruchomości można oglądkć w dniu 
licytacji 'w miejscu i czasie wyżej ozna­
czonym.
dnia 13 kwietnia 1939 r. ..

Komornik

I Km. 368/39.
Sprawa egz. Komunalnej Kasy O- 

szczędności miasta Strzyżowa w Strzyżo­
wie, i tow. przeciwko Janowi i Józefie 
z Toczarów. Nowackim zam. Ziajorowej 
o 835 zł. 50 gr.

Obwieszczenie o licytacji 
nieruchomości.

Komornik Sądu Grodzkiego w Jaśle, 
rewiru 1. Ferdynand Pelikan, mający kan­
celarię w Jaśle, ul. Staszica nr 3. na 
podstawie art. 676 i 67 kpc. podaje do 
publicznej wiadomości, że dnia 25 maja 
1939 r. o godz. 11-tej w Sądzie Grodz­
kim w Frysztaku odbędzie się sprzedaż w 
drodze publicznego przetargu należącej 
do dłużników: 1) Jana Nowackiego, 2) 
Józefy z Toczarów Nowackiej, i 3) Ka­
tarzyny Toczar zam. Ziajorowej nieru­
chomość :

a) Realność iwh. 419 ks. gr. gm. 
kat. Cieszyna, obejmująca pgr. 1096 i 
1097 obszaru 35 ar. 43 m'-’.

b) Realność lwh. 129 gm. kat. Fry­
sztak obejmująca pb. 436 i pgr. 395/1, 
395/4, 395/5, 396/1, 401/2, 402, 420/1, 
421, 422, 423/2, 425/2, 426/2,428/2, 430/2, 
430/4, 1647/2, 1647/3, 1648/1, 1648/3, 
i 1648/5 obszaru 1 ha. 44 ar. 30 m2. 
Na realności ad b. stoi dom nr. d. 40 
z drzewa zbudowany i inne zabudowa­
nia gospodarcze i przynależności w pro­
tokóle opisu i oszacowania biiżej opisane.

c) 1/4 i 1/22 cz. realności lwh. 97 
gm. kat. Niewodna, obejmująca pb. 181 
i pgr. 1380, 1381, 1382/1, 1382/2, 1383, 
1384, 1386, 1487, 1389/1, obszaru łącz­
nego 6 ha 22 ar. 48 m2. Nieruchomość 
pod a.b.c. mają charakter rolniczy i mają 
urządzoną księgę gruntową w Sądzie 
Grodzkim we Frysztaku.

Nieruchomość oszacowana została 
na sumę: a) lwh, 419 gm. Cieszyn 

738 zł. 74 gr. — b) lwh, 129 gm. Fry­
sztak 6119 zł. 25 gr. — c) lwh. 97 gm 
Niewodna 2'463 zł. 15 gr. cena zaś wy­
wołania wynosi: a) lwh. 419 gm. Cie­
szyn 554 zł. 07 gr. — b) lwh. 129 gm. 
Frysztak 4'589 zł. 43 gr. — c) lwh. 97 
gm. Niewodna 1'847 zł. 37 gr. Przystę 
pujący do przetargu obowiązany jest 
złożyć rękojmię w wysokości, a) lwh. 
419 gm. Cieszyn 73 zł. 88 gr. — b) lwh 
129 gm. Frysztak 611 zł. 93 gr. — c) 
lwh. 97 gm. Niewodna 246 zł 32 gr, a 
nadto zezwolenie Urzędu Wojewódzkie­
go w Krakowie na nabycie powyższych 
nieruchomości.

Rękojmię należy złożyć w gotowiź- 
nie albo w takich papierach wartościo­
wych bądź książeczkach wkładkowych 
instytucyj, w których wolno umieszczać 
fundusze małoletnich. Papiery wartościo­
we przyjęte będą w wartości trzech 
czwartych części ceny giełdowej.

Przy licytacji będą zachowane usta­
wowe warunki licytacyjne, o ile dodat­
kowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki 
odmienne.

Prawa osób trzecich nie będą 
przeszkodą do licytacji i przysądzenia 
własności na rzćcz nabywcy bez zastrze­
żeń, jeżeli osoby te przed rozpoczęciem 
przetargu nie złożą dowodu, że wniosły 
powództwo o zwolnienie nieruchomości 
lub jej części od egzekucji, że uzyskały 
postanowienie właściwego sądu, naka­
zujące zawieszenie egzekucji.

W ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho­
mość w dni powszednie od godziny 
8-ej do 18-tej, akta zaś postępowania 
egzekucyjnego można przeglądać w Są­
dzie Grodzkim w Frysztaku sala nr. 3. 
Dnia 11 kwietnia 1939 r.

Komornik

Km. 112/38
Obwieszczenie o licytacji 

nieruchomości.
Komornik Sądu Grodzkiego w 

Czarnym Dunajcu Tadeusz Ziembiński, 
mający kancelarię w Czarnym Dunajcu, 
na podstawie art. 676 i 679 k.p.c. podaje 
do publicznej wiadomości, że dnia 1-go 
czerwca 1939-go r. o godz. 10-tej w 
Sądzie Grodzkim w Czarnym Dunajcu 
odbędzie się sprzedaż w drodze publi­
cznego przetargu, należącej do dłużni­
ków Macieja Szczechowicza i Anny z 
Pałków Czechowiczową nieruchomości 
składającej się z 6 8 plus 6/32 części re­
alności lwh 147, 2/3 plus 1/15 części 
realności lwh. 169, 6/24 plus 6/96 czę­
ści realności lwh. 374, oraz 1/4 części 
realności lwh. 507 obj. ks. gr. gm. kat. 
Międzyczerwienne, stanowiących małe 
gospodarstwo rolne.

Nieruchomość oszacowana została 
na sumę 5999 zł. 96 gr. cena zaś wy­
wołania wynosi 4499 zł 95 gr.

Przystępujący do przetargu obo­

wiązany jest złożyć rękojmię w wyso 
kości zł. 600 oraz zezwolenie Urzędu 
Wojewódzkiego w Krakowie na nabycie 
tej nieruchomości.

Rękojmię należy złożyć w gotowiź- 
nie, albo w takich papierach wartościo­
wych bądź książeczkach wkładkowych 
instytucyj, w których wolno umieszczać 
fundusze małoletnich. — Papiery war­
tościowe przyjęte będą w wartości trzech 
czwartych części ceny_ giełdowej.

Przy licytacji będą zachowane usta­
wowe warunki licytacyjne, o ile dodat­
kowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki 
odmienne.

Prawa osób trzecich nie będą przesz­
kodą do licytacji i przysądzenia własności 
na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń: jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem przetargu 
nie złożą dowodu, że wniosły powództwo 
o zwolnienie nieruchomości, lub ich 
części od egzekucji i że uzyskały posta­
nowienie właściwego Sądu nakazujące 
zawieszenie egzekucji.

W ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho­
mość w dni powszednie od godziny 
8-mej do 18-tej, akta zaś postępowania 
egzekucyjnego można przeglądać w Są­
dzie Grodzkim w Czarnym Dunajcu sa­
la Nr 4.

Komornik Tadeusz Ziembiński

II Km. 648/38
Obwieszczenie o licytacji 

ruchomości.
Komornik Sądu Grodzkiego w Za­

kopanem, Rewiru li go, mający kancelarię 
w Zakopanem przy ul. Orkana na pod­
stawie art. 602 k.p.c. podaje do publicz­
nej wiadomości, ze na wniosek prot. 
Firmy „Cracovia Bacon Export“ w Kra­
kowie dnia 25 kwietnia 1939 r. o godz. 
13.10 w Zakopanem przy ul. Zamojskie­
go odbędzie się w terminie 2-gim licy­
tacja ruchomożci należących do dłużnika 
Marii Wolanieckiej składających się z 
3 kilimów, garnituru mebli giętych, kre­
densu orzechowego, i biurka machonio- 
wego oszacowanych na łączną kwotę 
zł. 605.

Ruchomości można oglądać w dniu 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym. 
Zakopane, dnia 18 kwietnia 1939.

Komornik Jerzy Piotr Wajs.

Unieważniam
3 weksle zagubione.

1) na 100 zł. z podpisami: Stanisław 
Mazurkiewicz i Michał Rudnik.
2) na 100 zł z podpisami: Władysław 
Czarnik i Kazimierz Szwenik.
3) na 30 zł. z podpisami: Mikołaj Bo­
gusz i Kazimierz Gliński.

KAZIMIERZ GLIŃSKI, krawiec 
Nowy Sącz, Grunwaldzka 1964 

Wydawnictwo: Spółka Wydawnicza „Głosu Podhala". Redaktor odpowiedzialny: Leon Jasinicki.
„Drukarnia Podhalańska* — wykonawca Edward Korcz w Nowym Sączu.


